
Wzmacniajmy braterską więź wszystkich patriotów polskich, 
wzmacniajmy Front Narodowy w pracy i walce o rozkwit i szczęście naszej Ojczyzny!

. (Z haseł KC PZPR na 1 Maja 1953 r.)

Delegacje radziecka i chińska
przybyły na uroczystości 1-Majowe

WARSZAWA. W dniu 28 
bm. przybyły do Warszawy 
na zaproszenie Centralnej 
Rady Związków Zawodowych 
delegacje związkowców ra
dzieckich 1 chińskich, które 
wezmą udział w uroczysto
ściach l-majowych w Polsce.

W skład delegacji radziec
kiej wchodzą: członek Prezy
dium Wszechzwlązkowel Cen 
tralnej Rady Związków Zawo 
dowych (WCSPS) — I. P. 
Guslejew. delegat do Rady 
Najwyższej ZSRR, bohater 
pracy socjalistycznej, górnik 
z zagłębia Donbas — L T.

Wallgura oraz sekretarz Za
rządu Okręgowego Związku 
Zawodowego Włókniarzy w 
Iwanowie — A. S. Szwlecowa.

Chińskie masy pracujące 
na uroczystościach l-majo
wych w Polsce reprezento
wać będą: Ku-Ta-czun — dru
gi zastępca przewodniczącego 
Komitetu Robotniczego
WszechchlńskleJ Federacji 
Pracy Chin środkowo-połud- 
nlowych, Ju Szl-huung — 
górnik z kopalni Fuszln oraz 
Llu Szl-mel — prządka z Za
kładów Przemysłu Wełniane
go Czluho w Hopel.

Rząd Chin Ludowych solidaryzuje się 
z apelem Kongresu Narodów 

w Obronie Pokoju
PEKIN. Jak dcnoBl Agen

cja Nowych Chin, minister 
Spraw Zagranicznych Chiń
skiej Republiki Ludowej Czou 
En-lal przesłał odpowiedź na 
depeszę Komisji Kongresu Na 
rodów w Obronie Pokoju doty 
czącą rokowań w celu zawar
cia paktu pokoju między pię
cioma wielkimi mocaretwaml. 
Tek6t odpowiedzi m. ln. brzmi:

Centralny Rząd Ludowy 
Chińskiej Republiki Ludowej 
potwierdza odbiór depeszy z 
dnia 30 marca br. nadesłanej 
przez dr Józefa Wlrtha, Pię
tro Nennlego 1 Fryderyka Jo
liot - Curie z upoważnienia 
Komisji Międzynarodowej, a 
zawierającej apel Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju 
uchwalony w Wiedniu do rzą
dów Stanów Zjednoczonych, 
ZSRR. Chińskiej Republiki Lu 
dowej, Wielkiej Brytanii’ I 
Francji o podjęcie rokowań 1 
zawarcie paktu pokoju.

Zgodnie ze swą konsekwen
tną polityką pokojową 1 w 
przekonaniu, że możliwe Jest 
pokojowe współistnienie 
państw o różnych systemach, 
rząd Chińskiej Republiki Lu
dowej stwierdza, że zalecenia 
zawarte w apelu Kongresu Na
rodów w Obronie Pokoju odpo 
władają całkowicie wspólnym

pragnieniom wszystkich miłu
jących pokój narodów na ca
łym śwlecle. Jestem więc u po 
ważnlony do oświadczenia, że 
rtąd Chińskiej Republiki Lu
dowej solidaryzuje 61ę w całej 
pełni ze wspomnianymi zalece 
nlaml 1 popiera Je zdecydowa
nie.

Rząd Chińskiej Republiki 
Ludowej Jest przekonany, że 
Jeśli istnieje szczera wola po
koju. możliwe Jest uregulowa
nie wszelkich kwestii spornych 
między państwami w drodze ro 
kowań pokojowych. Rząd CHlń 
sklej Republiki Ludowej zama 
nlfestował już swe szczere pra 
gnlenle w tym kierunku 1 uzna 
je nadal szlachetną zasadę, że 
6pory międzynarodowe powin
ny być uregulowane w drodze 
wzajemnych dyskusji 1 roko
wań. Wraz ze wszystkimi mlłu 
Jącymi pokój narodami całego 
świata naród chiński będzie na 
dal zdecydowanie dążył do u- 
trzymania pokoju f zapoblefe 
nla wojnie oraz do pokojowe
go regulowania spornych pro
blemów międzynarodowych.

CZOU EN-LAI 
MINISTER 

SPRAW ZAGRANICZNYCH 
CHIŃSKIEJ REPUBLIKI 

LUDOWEJ

Uchwała sekretariatu CRZZ
w sprawie współzawodnictwa 
„Ja nie wypuszczę braku6*
WARSZAWA. Sekretariat Centralnej Rady Związków 

Zawodowych podjął w tych dniach uchwałę w sprawie wzmo
żenia walki z brakoróbstwem — o rozwijaniu współzawod
nictwa pracy pod hasłem „Ja nie wypuszczę braku".

Uchwała ta m. ln. brzmi:
Klasa robotnicza poprzez 

udział we współzawodnictwie 
pracy, realizację długookre
sowych zobowiązań walczy 
o wykonanie czwartego roku 
planu 6-letniego.

Na bazie długookresowych 
zobowiązań zrodziła się cenna 
Inicjatywa młodego ZMP- 
owca, montera samochodowe
go ze Starachowickie, Fabry
ki Samochodów Ciężarowych 
— tow. Saja, który rzucił ha
sło: ,,Ja nie wypuszczę bra
ku".

Podjęcie rzuconego ha
sła przez robotników wielu 
zakładów świadczy o możli
wości Jak najszerszego upo
wszechnienia tej inicjatywy 
w całym przemyśle.

Sekretariat Centralnej Ra
dy Związków Zawodowych 
doceniając słuszność Inicjaty
wy tow. Sają — zaleca wszyst 
kim Zarządom Głównym sze
roko upowszechniać wspólnie 
z administracją współzawod
nictwo o najwyższą Jakość pro 
dukcjl wśród załóg pracowni

czych we wszystkich zakła
dach pracy.

Wzywa się rady zakładowe, 
rady oddziałowe, mężów za
ufania do popularyzowania 
wśród pracowników. tej Ini
cjatywy do Jak najszerszego 
rozwijania walki z brakorób- 
stwem | uświadamiania każde
go robotnika o znaczeniu wal 
ki o najwyższą Jakość pro
dukcji na każdym odcinku 
pracy, o pełne wykorzystanie 
rezerw produkcyjnych, któ
rych włączenie do produkcji 
przyczyni sie do przedtermi
nowego wykonania planów 
produkcyjnych.

Granica na Odrze i Nysie — granicą pokoju

Ogólnopolska konferencja
w sprawie pokojowego rozwiązania

problemu niemieckiego

W przeddzień 1 Maja
la ZMP w dniu 18 kwietnia. 
Święto 1-Majowe Już blisko, 
lakże ie można uczcić lepiej, 
niż wydajniejszą pracą, do
datkową, ponadplanową pro
dukcją dla Ojczyzny... No 1 

(Dokończenie na 2 str.)

Jaromira Beraka oraz literat
kę Vierę Markovlcową witali 
na Dworcu Głównym w War
szawie: wicemarszałek Sejmu 
PRL i członek Polskiego Ko
mitetu dla Pokolowego Roz
wiązania Sprawy Niemieckiej 
— Józef Ozga - Michalski, 
członek tegoż Komitetu — He
lena Dworakowska 1 członek 
prezydium Polskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju — Tadeustz 
Strzałkowski.

Tego samego dnia przybyła

WARSZAWA. Dnia 28 bm. 
przybyli do Warszawy goście 
z Czechosłowacji na Ogólno
polską Konferencje poświęco
ną zagadnieniom pokojowego 
rozwiązania problemu nlemlac 
kiego. Przybyłych: wiceprze- 
wodnlczącego czechosłowackie 
go Zgromadzenia Narodowego 
— Antonina Ftalę. wdowę po 
wybitnym działaczu rewolucyj 
nym Czechosłowacji — Custę 
Fucztkową. przodownika pra
cy — Stanisława Holly. posła

DROGI TOWARZYSZU!
My robotnicy, technicy, In

żynierowie, budowniczowie 
Elektrowni cieplnej Jaworzno 
II meldujemy Wam, że wyko

Już futro 1 Maja. Załogi na 
6zych fabryk 1 zaikladów pracy 
wzmagają tempo wykonania 
zobowiązań.

Załoga ZPW Złocieniec, w 
dniu 16 bm.. w 80 proc, stanę 
ła na Wartach 1-MaJowych. 
Robotnicy zwiększają wydaj
ność pracy 1 lakość produkcji.

28 bm. przędzalnia wykona
ła 99 proc, planu miesięczne
go, tkalnia 96 proc., a wykoń- 
czalnla, która dni drugtei de
kady poświęciła wykańczaniu 
tkaniny dla ZPW Choszczno 
— plan własnego zakładu wy
konała w 93 proc.

Robotnicy ZPW Złocieniec 
postanowili plan wartościowy 
wykonać w 102,4 proc., Ilo
ściowy w 100 proc.

• • •
Załoga Blałogardzklch Za

kładów Garbarskich, dla ucz
czenia dnia 1 Maja z zapałem 
realizuje podjęte zobowiąza
nia.

Wybitnie podniosła alę tu 
rytmika produkcji, polepszył 
się styl pracy poszczególnych 
oddziałów. Dział Głównego 
Mechanika kończy remont wóz 
ka do przewożenia skór. Pa
lacz Józef Wójcicki zaoszczę
dzi do 30 bm. pół tony węgla 
wysokogatunkowego. Wszyscy 
robotnicy garbarni, pracą 1 o- 
Szczednośclą w surowcu 1 che
mikaliach pragną wyrazić rwo 
Je głębokie przywiązanie do 
Polski Ludowej, do Partii.

MŁODZIEŻOWE BRYGADY

Myśl dojrzewała Już od daw 
na. Rzucona przez podstawową 
organtzaclę partyjną szerzyła 
się wśród młodych, nie dawała 
spokoju. Nie dawał również 
spokolu utracony proporczyk 
zlotowy, który powędrował do 
sąsiedniej Spółdzielni Mecha 
nlków Samochodowych. Draż
nił on ambicję metalowców, 
tym bardziej, że od czasu do 
czasu któryś ze starszych towa 
rzyszy niby od niechcenia ro
bił np. uwagę: te chłopaki ze 
Spółdzielni Mechaników to do 
plero fachowcy, robota lm 
idzie jak „złoto", coś ml się 
wydalę, że ten proporczyk to 
luż chyba u nich zostanie...

A myśl rzucona, przybrała 
konkretne kształty na zebraniu 
sprawozdawczo-wyborczym ko

na konferencję do Warszawy 
grupa gości francuskich w 
składzie: Charles d‘Aragon — 
b. poseł z ramienia partii 
MRP, członek Fransusklego 
Komitetu dla Pokojowego 
Rozwiązania Problemu Nie
mieckiego. Roger Romer — 
przewodniczący Francuskiego 
Komitetu Oporu przeciwko ra
tyfikacji układów z Bonn 1 Pa 
ryża, prof. Louis Bazln, ks. 
Robert Bose, Henrl Marty — 
członek Komitetu dla Pokojo
wego Rozwiązania Problemu 
Niemieckiego. Georges Mar- 
chale — sekretarz Zw. Zaw. 
Metalowców okręgu paryskie
go, dr Arthur Krlegel, sekre
tarz Rady Pokoju okręgu Se
kwana, Jacques Mignon — pra 
cownlk katolickiego dziennika 
„La Crolx" oraz Jean Plerre 
Brland — student, członek Ko 
mlletu dla Pokojowego Roz
wiązania Problemu Niemiec
kiego.

W porcie lotniczym na Okę 
clu, gości francuskich witali: 
członek Polskiego Komitetu 
dla Pokolowego Rozwiązania 
Sprawy Niemieckiej — prof. 
Stefan Pieńkowski, członek te 
goż Komitetu pos. Ostap Dłu
ski oraz redaktor naczelny ty
godnika katolickiego „Dziś 1 
Jutro", członek Polskiego Ko
mitetu dla Pokojowego Rozwlą 
zanla Sprawy Nlemlecklei — 
Dominik Horodyńskl.

I turbozespół Elektrowni Jaworzno II 
oddany do ruchu próbnego 

LIST BUDOWNICZYCH ELEKTROWNI 
JAWORZNO II

DO TOWARZYSZA BOLESŁAWA BIERUTA

Prezes
Rady Ministrów 
Bolesław Bierut 
przyjął delegację 
budowniczych 
Elektrowni Jaworzno II

WARSZAWA. Dnia 28 
kwietnia 1953 roku Prezes 
Rady Ministrów Bolesław 
Bierut, w obecności Wicepre
zesa Rady Ministrów Ja
roszewicza i Ministra Ener
getyki Jaezczuka przyjął, 
delegację budowniczych Elek 
trownl Jaworzno II.

Delegacja wręczyła Preze
sowi Rady Ministrów meldu
nek o rozpoczęciu ruchu prób 
nego pierwszego turbozespo
łu największej Inwestycji ener 
getycznej planu sześcioletnie
go Elektrowni Jawoctno 11.

Prezes Rady Ministrów 
Bolesław Bierut przekazał 
załodze budowniczych Elek
trowni Jaworzno II gorące po 
zdrowienia z okazji przedter
minowego rozpoczęcia ruchu 
próbnego pierwszego turboze
społu 1 życzył jej dalszych 
sukcesów w walce o przedter
minowe uruchomienie następ
nych agregatów. -

nując Wasze wskazania — od
daliśmy do ruchu próbnego 
22 kwietnia br. na 15 dni 
przed ustalonym planem pań
stwowym terminem, 1-szy turbo 
•zespół naszej elektrowni. Elek 
trownia Jaworzno Ii oddała 
pierwsze kilowatogodzlny
energii elektrycznej w siec 
państwową.

Przedterminowe urucho
mienie największej 1 najnowo
cześniejsze) w Polsce elektro
wni. budowanej według doku
mentacji radzieckiej, z kom
pletnych. doskonałych techni
cznie, urządzeń radzieckich i 
przy pomocy specjalistów ra
dzieckich, w okresie rocznym 
od rozpoczęcia montażu — 
Jest wielkim zwycięstwem 
polskiej energetyki.

Jest to dobitny wyraz bra
terskiej pomocy, okazywanej 
nam przez naszego Wielkiego 
Sojusznika — Związek Ra 
dzieckl.

Załoga nasza blerze masowy 
udział we współzawodnictwie 
pracy o systematyczne skra
canie harmonogramów budo
wy, o przedterminowe urucho
mienie urządzeń. Jest to nasz 
wkład do walki o zbudowanie 
socjalizmu w naszym kraju, 
do walki narodów o trwały 
pokój.

Dla dalszego wzmożenia na
szego wkładu w dzieło budo
wy potęgi naszej Ludowe] 
Ojczyzny zobowiązujemy się:

1. — Oddać do ruchu cią
głego pierwszy kocioł | turbo
zespół wraz ze wszystkimi 
urządzeniami pomocniczymi do 
dnia 15 maja tj- na dwa ty
godnie przed terminem.

2. — Oddać do ruchu cią
głego drugi kocioł 1 drugi 
turbozespół w naszej elektro 
wnl do dnia 15 czerwca br. tl. 
o 15 dni przed ustalonym 
planem państwowym termi
nem.

3. — Oddać do ruchu cią
głego trzeci kocioł 1 zakoń
czyć budowę I-szego etapu 
elektrowni do dnia 15 lipca 
t.J. o 45 dni przed ustalo
nym terminem.

Pod kierownictwem awan
gardy polskiej klasy robotni
czej I narodu polskiego — 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotnicze) dołożymy wszyst
kich naszych sił. by wykonać 
z honorem te odpowiedzialne 
zadania.

Niech żyje wieczna przyjaźń 
Narodu Polskiego z Naroda
mi Związku Radzieckiego!

Niech żyje nasz Ukochany 
Wódz I Nauczyciel Bolesław 
Bierut!

Niech żyje nasza umiłowana 
Ojczyzna Polska Ludowa!

Święto walki 
o pokój, socjalizm 

i niezawisłość narodową
KIEDY 1 Maja o świcie, wiosenna jutrzenka dotknie 

palcami różanego światła wieżę kremlowską w Mos
kwie, wieżę Eiffla w Paryżu, kiedy podniosą się z are

ny rzymskiego Coliosseum pierwsze stada gołębi, z dachów 
dzielnic robotniczych wszystkich miast Europy powiewać już 
będą miliony czerwonych sztandarów — sztandarów walki 
o wolność, o sprawiedliwość społeczną. Głośniki rozwieszone 
wzdłuż Alei Jerozolimskich i nad MDM nieść będą melodie 
1 te z lat barykad i te z lat budowy Mariensztatu; ludzie 
pracy wszystkich krajów świata budzić się będą tego poranku 
z uczuciem, iż rozpoczynają dzień uroczysty, odświętny, dzień 
manifestacji wierności ideom najszlachetniejszym, najbliż
szym ich sercom 1 myślom.

Tak czują serca 200 milionów ludzi radzieckich, którzy 
pod wodzą partii Lenina — Stalina pierwsi obalili władzę 
wyzyskiwaczy, zbudowali socjalizm i budują podstawy ko
munizmu.

Tak czują serca milionów Chińczyków, Polaków, Czechów, 
Węgrów, Rumunów, Bułgarów, Albariczyków 1 Niemców, 
którzy wzorem pierwszego kraju socjalizmu budują nowe 
życie.

Tak czuje również i sprzedawca gazet 1 papierosów na 
Place d‘invalides w Paryżu, bezrobotny nauczyciel w Bonn 
i głodujący artysta — malarz z Bolonii.

Tak czują małorolni 1 bezrolni chłopi z południowych 
Włoch I chłopi pozbawieni swej ziemi, przekazanej pod ame
rykańskie lotniska w Trlzonll.

Święto 1 Maja obchodzi ludzkość od 63 lat; 1 oto z roku 
na rok więcej i więcej uczestników włącza się do majowych 
manifestacji. Bo każdy uczciwy człowiek pragnie wolności, 
pragnie niezawisłości swej ojczyzny, pragnie pokoju. Bo 
jedna jest dziś siła w śwlecle, która może te pragnienia urze
czywistnić. Tą siłą Jest dziś w każdym kraju świata klasa 
robotnicza. Ona bowiem wyraża dążenia narodów 1 potrafi 
poprowadzić Je do walki o zwycięstwo.

Dlatego w pochodach pierwszomajowych, obok czerwonych 
sztandarów wolności — niesiemy błękitne sztandary pokoju 
I sztandary narodowe.

1 Maja ulicami miast całego świata będą szli ludzie uczci
wej pracy, ludzie szlachetni, godni dumnej nazwy człowieka. 
Wrogowie pokoju, zdrajcy narodu będą wśród czterech ścian 
z trwogą nadsłuchiwać potężnej nawałnicy pieśni o brater
stwie między narodami I o gniewie ludu.

Wszystkie narody, gdziekolwiek biją serca ludzi pracy, ma
nifestować będą poparcie dla trzech haseł: DLA POKOJU, 
SOCJALIZMU I SPRAWY NIEZAWISŁOŚCI NARODO
WEJ. Na trybunach staną najlepsi synowie narodów; do
wódcy przodujących sił tych narodów. Dowódcy klasy ro
botniczej orzmnówią do milionów ludzi.

(Dokończenie na 2 str.)

WARSZAWA. Wczoraj, dnia 29 bm. od godz. 10-tej 
obradowała w Warszawie w sali Kolumnowej na Kra
kowskim Przedmieściu Ogólnopolska Konferencja po
święcona zagadnieniom pokojowego uregulowania pro
blemu niemieckiego. W Konferencji blerze udział po
nad 300 delegatów z terenu całego kraju 1 Warszawy oraz 
delegacje zagraniczne z Francji, NRD, Niemiec Zachod
nich 1 Czechosłowacji. (Szczegółowe sprawozdanie z prze
biegu Konferencji zamieścimy w następnych numerach 
„Głosu").

DELEGACJE ZAGRANICZNE NA OGÓLNOPOLSKĄ 
KONFERENCJĘ W SPRAWIE POKOJOWEGO 
ROZWIĄZANIA PROBLEMU NIEMIECKIEGO

Zespól „Mazowsze" 
przybył do Pekinu 

PEKIN . We wtorek 28 
kwietnia zespół „Mazowsze" 
przybył do Pekinu.

Tegoż dnia wieczorem mi
nister Kultury Chlńsklef Repu 
bllkl Ludowej wydal bankiet 
z okazji przybycia Zespołu 
„Mazowsze". z



Żądamy pokojowego rozwiązania
problemu niemieckiego

FRAGMENTY REFERATU
PROF. F. KULCZYŃSKIEGO WYGŁOSZONEGO 

NA OGÓLNOPOLSKIEJ KONFERENCJI W SPRAWIE 
POKOJOWEGO ROZWIĄZANIA PROBLEMU 

NIEMIECKIEGO
OBYWATELE!
Jesteśmy dzisiaj świadkami 

Jak wielki, potężny ruch w 
obronie pokoju wstrząsnął su
mieniem narodów, które co
raz bardziej stają się świado
me swej siły 1 roi! Jaką mogą 
i powinny odegrać w kształto
waniu się historii obecnych 
wydarzeń.

Narody świata — bez wzglę
du na ich ustrój społeczno-po 
lityczny pragną pokoju, pragną 
odprężenia międzynarodowego. 
Pragną one wykorzystania 

zdobyczy myśli ludzkiej, zgłę
biającej tajemnice przyrody 
dla polepszenia 6wego bytu, 
dla pokojowego budownictwa, 
dla swego szczęścia — a nie 
dla wojny i zniszczenia. Pra
gną one życia, a nie śmierci.

Narody domagają się za
przestania wyścigu zbrojeń, 
zakazu broni atomowej | bakte 
riologiczpej 1 Innych broni ma 
sowego zniszczenia, domagają 
się paktu pokoju pomiędzy 
pięcioma wielkimi mocarstwa
mi, domagają się pokojowego 
rozwiązania palących proble
mów międzynarodowych.

Wszyscy ludzie dobrej wo
li na całym śwlecie z uzna
niem I radością powitali osta
tnie konstruktywne propozycje 
rządu Chińsklef Republiki Lu
dowej t Koreańskiej Republi
ki Ludowo-Demokratycznej, 
poparte przez rząd fttdzlecki, 
które otwierają drogę do za
kończenia wojny w Korei.

Zawarcie sprawiedliwego ro 
•zejmu w Korei, zakończenie 
wojny w Korei będzie wielkim 
krokiem na drodze do odprę
żenia międzynarodowego, na 
drodze do utrwalenia pokoju. 
Wszyscy rozumieją, że przy- 
wrócanle wielkiemu narodowi 
chińskiemu Jego nlezaprzeczal 
nych praw w Organizacji Na- 
rodó-.v Zjednoczonych i jego 
słusznych praw terytorialnych, 
nie wyłączając praw do wy
spy Talwan — jest najściślej 
związane z utrwaleniem poko
ju w Azji.

-leżeli zaś chodzi o normali
zacje stosunków w Europie, o 
utrwalenie pokoju w Europie, 
to Jest ono nic do pomyślenia 
bez sprawiedliwego 1 pokojo
wego rozwiązania problemu 
niemieckiego, najważniejszego 
problemu europejskiego, decy
dującego dla sprawy pokoju 
w Europie.

W tym zagadnieniu narody 
Europy oczekują nie słów, ale 
czynów, z Gotowość pokojowe
go rozwiązania tego proble
mu będzie najlepszym spra
wdzianem dążności pokojo
wych rządów wielkich mo
carstw.

Wbrew najżywotniejszym 
interesom pokojowym naro
dów europejskich działają si
ły. które nic są zainteresowa
ne w pokojowym rozwiązaniu 
problemu niemieckiego. One 
to doprowadziły do ratyfikacji 
przez Bundestag w Bonn ukła
du o tz.w. armii europejskiej. Że 
siato się to wbrew woli wię
kszości narodu niemieckiego 
świadczy o tym m. ln. odro
czenia tej ratyfikacji przez 
Bundesrat — mimo rozpaczli
wych wysiłków 1 zakllnań 
pana Adenauera.

Wbrew przeważającej opi
nii zainteresowanych narodów 
wywierany Jest nadal nacisk 
na parlamenty krajów zacho
dniej Europy w celu Jak naj
szybszego dokonania aktu ra
tyfikacji tego układu.

Jednakowoż przeciwko po
lityce odradzania tej samej 
siły, k*óra dwukrotnie rzuciła 
ludzkość w otchłań wojen śwla 
-towych, polityce sprzecznej 
z najżywotniejszymi interesa
mi narodów Europy, a w tej 
liczbie oczywiście również 1 
interesami narodu niemieckie
go, coraz wyżej podnosi się 
fala oburzenia, oporu i walki. 
Coraz mocniejsza staje się wo
la narodów doprowadzenia do 
takiego rozwiązania problemu 
niemieckiego, które zapewni- 
loby im bezpieczeństwo, wol
ność 1 niepodległość, a zara
zem uczyniłoby zadość słusz
nym postulatom narodowym 
narodu niemieckiego.

W tej walce o przyszłość

Niemiec, o przyszłość Europy, 
o pokój świata. Jednoczą się 
demokratyczne siły całego na
rodu niemieckiego z demokra
tycznymi silami innych naro
dów.

W listopadzie 1952 r. od
była się w Berlinie, w wyni
ku pracy przygotowawczej na 
szych przyjaciół patriotów 
francuskich i demokratów nie 
mlecklch. Międzynarodowa 
Konferencja w sprawie poko
jowego rozwiązania problemu 
niemieckiego.

W dyskusji opartet na refe 
racie znanego polityka kato
lickiego 1 redaktora pisma 
francuskiego ..L‘esprlt" pana 
Jean Marle Domenach pakty 
z Bonn I Paryża zostały prze
analizowane I zdemaskowane 
Jako narzędzie wskrzeszenia 
militaryzmj 1 imperializmu 
niemieckiego. W ożywionej 
dyskusji zabierali głos przed
stawiciele większości krajów 
europejskich. przeważali 
przedstawiciele narodu nie
mieckiego — zarówno z Nie
miec Zachodnich Jak 1 Wscho
dnich. przemawiali ludzie 
różniący slfc swymi poglądami 
I wierzeniami. Starali się oni 
znaleźć w szczerej wymianie 
zdań drogę wiodącą do uregu 
lowania problemu niemiec
kiego. Jednomyślne przyjęcie 
rezolucji przez uczestników 
konferencji świadczy najlepiej 
o tym, że istnieją takie zasa
dy 1 podstawy rozwiązania 
sprawy niemieckiej, na które 
mogą zgodzić się nie tylko 
poszczególni ludzie, ale naro
dy i rządy — bez względu na 
ustrój społeczno-polityczny da 
nego kraju lub panującą w 
nim ideologię.

Rezolucja berlińska stwier
dziła, że układy z Bonn 1 Pa
ryża prowadzą do dalszego 
wzmożenia wyścigu zbrojeń, 
do pogłębienia rozbicia Nie
miec, do groźby wojny brato
bójcze | 1 do zaostrzenia naplę 
cla międzynarodowego.

Oczywiście rezolucja nie za 
dowollła się wskazaniem tego 
czego nie należy robić, Wysu 
nęla ona zarazem pozytywny 
program rozwiązania proble
mu niemieckiego, domagając 
się w oparciu o układy pocz
damskie zwołania konferencji 
4 mocarstw w celu zawarcia 
traktatu pokojowego, który 
przywróciłby narodowi nie
mieckiemu niezależność | Jed
nocześnie zagwarantowałby 
bezpieczeństwo państwom są
siadującym z Niemcami.

Oto są zasadnicze wytycz
ne rozwiązania problemu nie
mieckiego, za którymi wypo
wiedzieli się również polscy 
uczestnicy konferencji.

Naród polski ma szczególny 
tytuł do zabierania głosu w 
sprawie niemieckiej. Mamy 
ten tytuł dlatego, że przez dlu 
gle wieki historia naszych 
dwóch narodów była historią 
walki i rozlewu krwi, była hi
storią oporu naszego naro
du przeciwko osławionemu 
„Drang nach Osten‘‘, który wy 
rządził tak wiele krzywd naro
dowi polskiemu. Mamy tutul 
do przemawiania w sprawie 
niemieckiej, dlatego, że w o- 
slatniei wojnie ponieśliśmy nic 
powetowane straty kulturalne 
i olbrzymie straty materialne. 
Ale mamy również tytuł do 
występowania w sprawie nie- 
mtecklel dlatego — że mamy 
kilkuletnie doświadczenie 
współżycia z Niemiecką Repu
bliką Demokratyczną, które 
świadczy najlepiej o tym, że 
naród polsikl 1 naród niemiecki 
mogą żyć w pokoju, w przyjaź 
ni 1 współpracy dla obopólne
go dobra i szczęścia całej Eu
ropy. (oklaski).

Ani naród polski, ani naród 
niemiecki, nie pozwolą sobie 
wyrwać tego wielkiego O61ąg- 
nięcla, które Jeet Jednym z fun 
damentów pokoju w Europ!?, 
a który właśnie starają się 
zniszczyć siły odwetu i agresji 
hodowane w Niemczech Za
chodnich. Świadomość, że gra 
nlca na Odrze i Nysie lest gra 
pica pokoju przeniknęła Już 
głęboko narody Polskie i Rze
czypospolite! Ludowe | i Nie
mieckiej Republiki Demokraty 
cznei 1 przenika coraz głębiej

— wbrew nikczemnej odweto
we! nagonce — w naród nie
miecki po tamtej stronie Ła
by, przenika ooraz głęblei na
rody Europy Zachodniej, któ
re rozumieją coraz lepiej, że 
granica pokoju na Odrze i Ny 
sle Jest również granicą ich 
własnego bezpieczeństwa 1 wol 
ności.

I właśnie dlatego, że mamy 
z Jednel strony doświadczenie 
z Niemcami dnia wczorajsze
go, które siły agresji odbudo
wują dziś na zachód od Łaby 
1 z Niemcami dnia dzisiejsze 
go — z Niemiecką Republiką 
Demokratyczną — mamy nie 
tylko prawo, ale 1 obowiązek 
rzucenia na szalę jednolitej 
woli naszego narodu na rzecz 
sprawiedliwego I słusznego u- 
regulowanla sprawy niemie
ckiej.

Naród nasz zajęty Jest po
kojowym budownictwem. Ru
sztowania nowych domów 1 fa
bryk. szkół, uczelni, odbudo
wa pomników 1 świątyń Jest 
wyrazem naszego pokolowego 
budownictwa, jest wyrazem na 
szei wiary w możliwość i ko
nieczność zachowania i utrwa
lenia pokoju, w możliwość i ko 
nleczność współżycia narodów 
bez względu na ich społeczny 
i polityczny ustrój.

Solidaryzujemy się w pełni 
z walką o niepodległość naro
dową narodu niemieckiego w 
myśl orędzia Kongresu Naro
dów w Obronie Pokoju, które 
proklamowało uroczyście pra
wo wszystkich narodów do sa 
modzlelnego decydowania o 
swym losie 1 do wyboru wła
snego sposobu życia bez ja
kiejkolwiek ingerencji w Ich 
wewnętrzne sprawy, niezależ
nie od tego Jak usltowanoby 
usprawiedliwić taką ingeren
cję. Niezawisłość narodowa 
wszystkich państw Jest najpe
wniejszą gwarancją pokoju.

Solidaryzujemy się również 
w pełni ze słowami orędzia 
Kongresu Narodów, które 
brzmią:

,,Uważamy za konieczne za 
warcie w Jak najkrótszym cza
sie traktatu pokojowego ze zje 
dnoczc-nyml I demokratyczny
mi Niemcami, wykluczającego 
Ich udział w sojuszu militar
nym, wymierzonym przeciwko 
jakiemukolwiek krajowi, z 
Niemcami, w których nie bę
dzie miejsca dla hitleryzmu 
1 mllitaryzmu, winowajców 
nieszczęść, jakich doznała Eu 
ropa”.

W poczuciu naszej nierozer
walnej więzi z całym obozem 
pokoju, w poczuciu wspólnych 
dążeń 1 celów z patriotycznym 
ruchem walki 1 przeciwko ukła 
dom wojennym z Bonn 1 Pary 
ża — zarówno w Niemczech, 
jak we Francji i w innych kra 
Jach Europy Zachodniej — żą
damy pokojowego rozwiązania 
problemu niemieckiego w du

chu układu w Poczdamie, tak, 
aby raz na zawsze usunąć moż 
liwość agresji Imperializmu nie 
mlecklego zarówno na wscho
dzie, Jak 1 na zachodzie.

Nie ulega wątpliwości, że 
świadomość, iż Jedyną drogą 
prowadzącą do pokoju w Euro
pie jest zjednoczenie Niemiec 
na podstawach demokratycz
nych 1 pokojowych, poczyniła 
znaczne postępy w opinii publi
cznej krajów zachodnio-euro
pejskich. Narody rozumieją co 
raz lepiej, że odbudowa millta 
ryzmu niemieckiego nie ma na 
celu obrony Europy, lecz ma 
służyć Jej zniszczeniu, że pod 
płaszczykiem obronności przy
gotowywana Jest agresja prze
ciwko narodom, miłującym po
kój.

Wierzymy głęboko, że wola 
narodów walczących o pokój 
doprowadzi do konferencji 
czterech mocarstw w celu za
warcia traktatu pokojowego z 
Niemcami. — z Niemcami zje
dnoczonymi, niezawisłymi, po
kojowymi 1 demokratycznymi, 
wierzymy, że pokój zostanie 
zachowany i utrwalony w Eu
ropie 1 na całym śwlecie (okla
ski).

W hasłach pierwszomajo
wych, wysuniętych przez Ko
mitet Centralny Komunistycz
nej Partii Związku Radzieckie 
go, szczególną uwagę zwraca 
hasło: „Niech żyje pokój mię
dzy narodami!” „Nie ma takiej 
spornej lub nierozwiązanej 
sprawy, której nie można było 
by rozwiązać w drodze pokojo 
wej na podstawie wzajemnego 
porozumienia zainteresowanych 
krajów!” Sprawa niemiecka 
może 1 powinna być rozwiąza
na na podstawie porozumienia 
czterech mocarstw.

Wzmacniając naszą Ludową 
Ojczyznę, wzmacniając nasza 
państwo ludowe, realizują.- 
nasz wielki plan 6-Ietnl, zacle 
śnlając 6zereg! Frontu Narodo
wego, zacieśniając braterski 
6ojusz 1 przyjaźń z naszym 
wielkim wyzwolicielem i so
jusznikiem Związkiem Radzie
ckim — naród polski tym wlęk 
szy wkład wniesie we wspólne 
dzieło walki o rozwiązanie pro 
blemu niemieckiego, o zape
wnienie pokoju w Europie. 
Prowadzimy tę walkę pewni 
słuszności sprawy, o którą wal 
czymy, zacieśniając braterskie 
I przyjazne 6tosunkl z Niemle 
cką Republiką Demokratyczną, 
ze Wszystkimi siłami demokra
tycznymi I patriotycznymi w 
Niemczech Zachodnich, ze 
wszystkimi 61łaml pokoju 1 po
stępu, z patriotami wielkiego 
narodu francuskiego, z tymi si 
łaml, które w krajach Europy 
Zachodniej podnoszą dzisiaj 
wysoko sztandar pokoju 1 nie
podległości narodowej, sztan
dar przyjaźni między naroda
mi (długotrwale oklaski).

W przeddzień 1 Maja
(Dokończenie z 1 str.) 

ten proporczyk... musi prze
cież wrócić z powrotem do 
TOR-u.

W brygadzie praca idzie le
pie | — tak orzekli wszyscy. 
Powstały więc w koszalińskim 
TOR-ze cztery brygady mło
dzieżowe — trzy w dziale me
chanicznym, jedna na gnlaz 
dach naprawczych, (tam gdzie 
sle regenerule części 611ników). 
Zobowiązanie podjęli takie: 
w kwietniu 120 proc, planu 1 
utrzymywać te 120 proc, do 
końca roku, a w odpowiedzi 
na apel Saja pracować pod ha
słem „Ja nie wypuszczę bra
ku".

Przystąpiono do lepszej, wy 
dajnle.lezel pracy.

28 kwietnia sekretarz orga-. 
nlzacjl partyjne! Jan Wojda- 
nowski, kierownik sekcji kon
troli technicznej Zabłocki 1 ne 
referent planowania Henryk 
Wojdak zgodnie stwierdzili: 
chłopcy wykonują systematycz 
nie po 210 proc, normy, a 
więc 120 proc, planu zostanie 
na pewno wykonane. Od 18-go 
nie wypuścili też ani jednego 
braku.

A chłopcy... niewiele o tym 
mówią, ale widać, że są zado
woleni. Święto 1 Maja godnie 
witają. Starają się ze wszyst
kich sił, zarówno brygadziści: 
Rychłowskl, Skrzypczak. / Dy- 
wełskl oraz „Jedynaczka" Kry

sla Dubiel, jak 1 wszyscy człon 
kawie brygad — Sierpiński, 
Przybylski, Kozaczko, Łąpleś 
I inni, których właściwie trze 
baby wymienić co do Jednego.

Brygady młodzieżowe poeta 
nowlły: przez cały rok praco 
wać rytmicznie, bez braków — 
jak w dniach przedmajowych.

Tow. Wojdanowskl uśmie
cha się 1 myśli....... warto było
popracować nad młodymi, tłu 
maczyć to, czego Jeszcze nic 
rozumieli, otaczać opieką. Te
raz ,.w oczach" wyrastają dziel 
nt pomocnicy Partii".

(A. Cz.)
» » •

Jutro, w pierwszomajowym 
pochodzie, pod czerwonymi 1 
blałoczerwonyml sztandarami 
staną wszyscy ludzie pracy Zic 
ml Itoszalińskiel, staną w 
pierwszym szeregu cl. którzy 
wykonali 1 przekroczyli podlę 
te dla uczczenia 1 Maja zobo
wiązania.

Jutro, po\raz dziewiąty w 
wolnej, Ludowej Polsce obcho 
dzlmy nasze Święto. Obchodzi
my Je tym dumniej 1 radośniej, 
że ubiegły okres wypełniliśmy 
wytężoną pracą, wzmacniającą 
siłę 1 bogactwo naszej Ojczy
zny. W tel pracy cementuje 
sle ledność narodu polskiego, 
krzepnie Front Narodowy w al
ki o pokój 1 plan 6-letnl. .

Święto walki
(Dokończenie z 1 str.)

Tam, gdzie na ręce narodów nałożono kajdany faszyzmu* 
napisy na murach głoszące po hiszpańsku, po grecku, po tu- 
rccku, portugalsku zwykłe słowa: wolność, pokój, ojczyzna
— bądź też ulotki rozrzucone na ludnych placach, nagle lotne 
manifestacje, które będą w różnych punktach miast zrywki 
się Jak krótkie wiosenne burze, sprawią, iż dyktatorzy 
Franco, Tito k Im podobni — powiedzą sobie: „Gorąca jest 
ziemia, po której stąpamy. Pod nią kipi lawa gniewu, bun
tu".

Sztandary socjalizmu i sztandary narodowe, wznoszone na 
l-Majowych manifestacjach w krajach kapitalistycznych, 
znajdują się w rękach ludu. „Naród i socjalizm — mówi 
Palmiro Togllattl — idą w parze, gdyż te dwie Idee żyją w 
sercu mas pracujących, na którycj) opierać się musi życie 
każdego kraju. Jeśli chce on zająć godne miejsce w rodzinie 
narodów i w sposób zaszczytny przyczynić się do rozwoju 
ludzkości. ...Kto chclałby przeciwstawić naród masom I Ich 
Ideom, kto chclałby przeciwstawić naród dążeniom do socja
lizmu ogromnej większości klasy robotniczej doprowadzi na
ród do ruiny 1 — w ostatecznej fazie — do ruiny samego 
siebie”.

Oto treść naszej epoki. Jedynie bowiem uczniowie Marksa, 
Engelsa, Lenina I Stalina — Malenkow, Mao Tse-tung, Bierut, 
Thorez, Pieck, Rakosi, Togllattl wypowiadają dążenia, na
dzieje I najśmielsze marzenia narodów. Jedynie rewolucyjne 
partie klasy robotniczej, kierujące się rewolucyjną teorią 
markslzmu-lenlnlzmu, są w stanie wskazać narodom drogę 
realizacji Ich dążeń, przebić I wyrąbać drogi wyzwolenia 
społecznego i narodowego wszystkim uciemiężonym. I oto 
dlaczego 1 Maja ulice miast wszystkich krajów rozbrzmie
wają echem milionowych manifestacji.

Wrogowie ludzkości twierdzą, że narody muszą nieuchron
nie prowadzić ze sobą wojnę tylko dlatego, źe jeden z nich 
żyje w ustroju socjalistycznym, a drugi jeszcze w ustroju ka
pitalistycznym. Jest to twierdzenie fałszywe. Lenin 1 Stalin 
wielokrotnie stwierdzili, że jest możliwe, aby obydwa syste
my, socjalistyczny i kapitalistyczny, w pokoju współistniały 
obok siebie.

Dziś narody świata łączy Jedna myśl: nigdy więcej nie sto
czyć się w otchłań wojny! Bronić pokoju aż do końca! Iść za 
drogowskazem programów 1 działań rewolucyjnych part’1 kla
sy robotniczej.

I oto dlatego ulice miast wszystkich krajów wypełnione są 
1 Maja tłumami masowych manifestacji.

Spojrzenia 1 myśli wszystkich narodów zwracają się w dniu 
1 Maja ku Moskwie. Tam bije serce przodującej brygady 
szturmowej ludzkości — tam mieści się sztab KPZR. Tam 
pracują uczniowie 1 współbojownicy genialnego Stalina. Tam 
kreśli się plany najdoskonalszego ustroju. Jaki znają dzieje 
ludzkości — komunizmu. Tam jest stolica narodów radziec
kich, kroczących na czele gigantycznej armii obrońców po
koju. Tam jest stolica pokoju, dlatego 1 Maja — wszędzie, 
gdzie suną kolumny pochodów, gdzie spoza krat więzień roz
lega się pleśń o boju ostatnim, zwycięskim, padają słowa mi
łości i przywiązania do komunistycznej partii Związku Ra
dzieckiego. Któż bowiem nie zna słów wielkiego Stalina: 
.... wszelkie poparcie pokojowych dążeń naszej partii przez 
jakąkolwiek bratnią partię oznacza zarazem poparcie jej wła
snego narodu w Jego walce o utrzymanie pokoju... Interesy 
naszej partii nie tylko nie są sprzeczne lecz przeciwnie, po
krywają się całkowicie z Interesami miłujących pokój naro
dów. Co się lyczy Związku Radzieckiego, to jego Interesy są 
w ogóle nieodłączne od sprawy pokoju na całym śwlecie”.

Ludzie manifestujący 1 Maja na zachodzie wołają: „Mam 
złote ręce mistrza metalurgii, hutnika — lecz nie mam pracy! 
Pracy! .Chleba! Wolności! Pokoju!”.

„Mam ręce stwardniałe od trudu, siewu, żniw 1 orki, lecz 
nie do mnie należą owoce mej pracy! Na mojej ziemi lądują 
amerykańskie bombowce! Okupanci! Wracajcie do domów! 
Niech żyje pokój!”.

U nas. między Labą 1 Kantonem, w Stalinogrodzie 1 War
szawie, Kijowie, w Moskwie 1 Pekinie wolni ludzie manife
stują w dniu 1 Maja ze słowami na ustach:

„Ręce wyprodukowały już tysiące traktorów! Do walki 
o nowe dziesiątki tysięcy traktorów — do walki o pokój 
1 szczęście ojczyzny!”.

„Jestem mistrzem wielkiej syntezy chemicznej! Moje ou- 
krycla 1 wynalazki ustokrotnlły silę przemysłu mojej ojczy
zny, a więc wzmogły siłę pokoju! Do walki o nowe giganty 
przemysłu! Do walki o postęp, o pokój, o socjalizm!”.

Wielka jest moc haseł pierwszomajowych, pieśni pierwszo
majowych. W krajach kapitalistycznych mówią one, że narody 
zachodu nie pogodzą się nigdy z obcą okupacją, że w zwy
cięskim ataku przebiegną drogę wytyczoną przez wielkich 
twórców' socjalizmu naukowego -*• Marksa i Engelsa oraz 
kontynuatorów Ich myśli — Lenina i Stalina, drogę do socja
lizmu. W Polsce 1 w innych krajach demokracji ludowej wy
powiadają radość Iż ręce tych narodów kładą już fundamenty 
socjalizmu. W Kraju Rad świętują ludzie, którzy tworzą 
nowe morza, zmieniają pustynie w ogrody, ludzie wrastający 
w komunizm. Łączy ich wszystkich gorące umiłowanie po
koju i ojczyzny. Tylko człowiek pracy, człowiek walki zdol
ny jest pokochać na śmierć 1 życie swą ziemię ojczystą, gdyż
— jak mówi radziecki poeta — Majakowski:

„...ziemię,
którąś wywalczył pięściami

1 na pół żywą 
wyniariczył; 

gdzie z kulą wstawałeś, 
z bagnetem się kładłeś, 

gdzie krwi
wytoczyłeś kubeł,

Z taką ziemią 
pójdziesz na radość 

na życie
na trud.

Ludowo-Wyzwoleńcza Armia
Patet-Lao

w zwycięskiej ofensywie
LONDYN. Jak wynika z do 

niesień agencji Reutera, Ar
mia Ludowo - Wyzwoleńcza 
Patet • Lao zajęła trzecią 
część terytorium kraju, tj. ob
szar o powierzchni 25Ó tys. 
kms 1 zagraża głównym mia
stom — stolicy Patet - Lao, 
Vien - Tlan i rezydencji króla 
Luang - Prabang.

Według doniesień Reutera 
z 28 bm.. Armia Ludowo - Wy 
zwoleńcza Patet - Lao zajęła 
Pak - Seng, ważny posterunek 
wołek francuskich, położony 
w odległości około 90 km na 
północny wschód od Luang • 
Prabang. Agencja stwierdza

dalef. że francuscy oficerowie 
sztabowi w Sajgonle określają 
sytuacfe Jako poważną.

Według późniejszych donie
sień Reutera, oddziały Armii 
Ludowo - Wyzwoleńczej znaj
dują sle o 2 dni marezu od 
Luang - Prabang 1 posuwają 
się w szybkim tempie na
przód.

• ♦ »

PARYŻ. Prasa francuska 
'donosi, że oddziały Armii Lu 
dowo - Wyzwoleńcze| Patet- 
Lao znajdują ele |uż w odle
głości 20 km od Luang - Pra 
bang.



Wzorowo gospodarują 
spółdzielcy z Ramlewa

rrzewodnlcT.ąceito naszej spół
dzielni, Stefana Szafrana człon
kowie spółdzielni bardzo cenią, 
zwłaszcza za to, ie umiał zmobi
lizować ludzi do wychodzenia w 
pole często w liczbie większej nU 
to zostało zaplanowane.

Pierwsi wyszli na pola wczesną 
wiosną Marian Dzlubak, który 
nie opuścił w akcji siewnej ani 
jednego dnia pracy, Józef Orze
chowski, Waris Fllinger oraz 
ZMP-owlec aktywista Teofil Ba
liński, dzielnie zastępujący przez 
wiele dul chorą matkę.

Ale nasza spółdzielnia ma rów
nie* ludzi obcych nam Ideowo, 
chociaż Jest Ich u nas niewielu. 
Do takich zaliczyć trzeba przede 
wszystkim bumelanta Kazimierza 
Sobiepana który, jako członek 
spółdzielni, przepracował od po
czątku Jej Istnienia a*... 3 robo- 
czodnlówkl. Kazimierz Sobiepan 
myśli pewnie, ie jest nadal „so
bie panem" na swoim 8 hektaro
wym gospodarstwie;

Nie lepszy od sobiepana Jest 
jego koleżka, bumelant Eugeniusz 
Osladacz, który ma na swym kon 
cle wszystkiego 8 roboczodnló- 
wek, z czego tylko jedną wypra
cowaną w polu w akcji siewnej.

Takich, Jak Sobtepankt I Ostada 
cze nie chcemy mleć wiród sie
bie. Muszą się oni włączyć do 
uczciwej pracy ze wszystkimi 
członkami spółdzielni, albo opu
ścić nasz kolektyw.

ZYGMUNT GN1OTEK 
KORESPONDENT _.

spółdzielni w Slerpowle zwró
ciła się do Rady Społecznej 
POM. te przewodniczący utru 
dnia prace 6lewne. Trzeba by
ło Jechać do spółdzielni, pomóc 
jej członkom w zdemaskowa
niu wrogiej roboty.

Ostatnio spółdzielnie stanę
ły na Wartach Pierwszomajo
wych 1 zobowiązały się ukoń
czyć sadzenie ziemniaków do 
dnia 30. IV. Aby zabezpie
czyć wykonanie tych zobowią
zań brygady traktorowe ró
wnież zaciągnęły Warty, a 
POM wysłał do słabszych epól 
dzlelń aktyw polityczny.
SPÓŁDZIELCY Z GLĘDOWA 

SKONTROLUJĄ 
WYKONANIE ZOBOWIĄZAŃ 

W DĘBNICY
Najsprawniej przebiega reall 

zacja zobowiązań w tych spół 
dzlelnlach, w których akty
wnie pracują trójki kontrolne. 
W Krzemieniewie np. trójka 
kontrolna skłoniła spółdziel
ców do przekroczenia planu 
zasiewów systemem krzyżo
wym, w Grabowle do zagospo 
darowania dodatkowych Ilości 
odłogów ltd.

Systematycznie kontroluje 
przebieg zobowiązań trójka w 
Głędowle. Członkowie tej trój 
kl: Władysław Gańcza, Stani
sław Czerwiec 1 Jerzy Suśka 
regularnie omawiają z zarzą
dem przebieg wykonania zo-

Przed 1 Maja trójka kontrol 
na z Ględowa sprawdzi prze
bieg wykonania zobowiązań 
w Dębnicy 1 na odwrót — trój 
ka z Dębnicy złoży wizytę 
spółdzielcom z Ględowa.A * * ‘r''rr

Po zakończeniu kampanii ste 
wnej wyniki wzajemnej kon
troli współzawodniczących ze 
sobą spółdzielń omawiane bę
dą na Radzie Społecznej POM. 
Podsumuje ona dotychczaso
wy przebieg współzawodni
ctwa, ujawni braki, wytyczy 
drogę dla datezej walki o peł
ną realizację zobowiązań.

Ich całkowite wykonanie da 
dodatkowo ponad 4 ty6. q zbóż, 
ponad 7 tys q okopowych, 
6etkl tuczników, dziesiątki ty
sięcy litrów mleka ponadpla
nowej produkcji. Da więcej su 
rowców dla przemysłu 1 żyw
ności dla klasy robotniczej, za 
pewni spółdzielcom dostatnlej- 
sze i kulturalnlej6ze życie.

(J. L.)

MILIONOM ludzi radzie
ckich, blorących udział 
we współzawodnictwie 

socjalistycznym, przyświeca Je 
den wspólny cel: zrealizować 
program komunistycznego bu
downictwa, nakreślony przez 
XIX Zjazd Partii oraz wyko
nać z nadwyżką piąty pięcio
letni plan rozwoju ZSRR. Wy 
mownym wyrazem tych dążeń 
Jest m. ln. współzawodnictwo 
między załogami dwóch naj
większych radzieckich zakła
dów przemysłowych: mo6klew 
sklego ,,Dynamo” 1 lenlngradz 
klej „Elektroslły". i

Pracownicy „Dynamo” wal 
czą wytrwale o postęp technlcz 
ny, nieustannie usprawniają 1 
ulepszają technologię. Liczni 
stachanowcy, cale brygady, 
pododdziały 1 zmiany, po zaclą 
gnlęclu Warty Pierwszomajo
wej, mogą się wykazać wyso
kimi wskaźnikami produkcyj
nymi. Na szczególne podkre
ślenie zasługuje osiągnięcie to 
karza Smlrnowa — 655 proc, 
normyl We współzawodnictwie 
o tytuł brygady najwyższej Ja 
kości blerze udział ponad 80 
zespołów. Współzawodnictwo 
to najszerzej rozwinęło się w 
oddziale Izolacji. Trzem bryga
dom tego oddziału przyznano 
zaszczytny tytuł brygad naj
wyższej Jakości.

Poważnymi sukcesami w 
wykonaniu zobowiązań przsd- 
majowych może się poszczycić 
również 1 załoga lenlngradz- 
klel „Elektroslły”.

Wytrwale dążą do wykona
nia podjętych zobowiązań ra
dzieccy hutnicy, naftowcy, gór 
nlcy. Hutnicy II oddziału mar 
tenowsktego Kuźnlecklego 
Kombinatu lm. Stalina zobowlą 
zali się wyprodukować w kwie 
tnlu 3 tys. ton metalu ponad 
plan. Zobowiązanie to wykona 
11 przedterminowo.
_ Załoga oddziału martenów-

Upowszechnić nowe formy 
współzawodnictwa spółdzielń produkcyjnych 

powiatu człuchowskiego
— Powiat nasz — mówi kie 

równik wydziału politycznego 
POM w Człuchowie tow 
Chmielewski — już w dniu 
15 kwietnia lako pierwszy w 
województwie ukończył zasie
wy zbóż we wszystkich 28 spół 
dzlelnlach produkcyjnych Za
gospodarowaliśmy również do 
datkowo ponad 300 hektarów 
odłogów, a w chwili obecnel 
kończymy sadzenie ziemnia
ków.

Osiągnięcia te są w decy
dującej mierze wynikiem dłu
gookresowego współzawodni
ctwa. Wypłynęło ono oddol
nie od spółdzielców, trakto
rzystów. agronomów 1 warszta 
towców POM.
SPÓŁDZIELNIE WSPÓLNIE 

Z POM
W lutym br. rosła w naszym 

województwie fala zobowią
zań, którymi wieś spółdzielcza 
witała swój I Krajowy Zjazd. 
Jednocześnie rozszerzało się 
współzawodnictwo w POM-acn. 
W Człuchowie hasło zobowią
zań rzuciła brygada traktoro
wa Czesława Żybera, a war
sztatowcy postanowili skrócić 
termin remontu maszyn.

Spółdzielnia w Głędowle na 
podstawie indywidualnych zo
bowiązań swych członków 
przystąpiła do opracowania we 
zwania do współzawodnictwa 
wszystkich spółdzielców powla 
tu. W trakcie te| pracy wy
stąpiło Jednak szereg wątpli
wości.

— Chcemy zakończyć 6lewy 
6 dni przed terminem — mó
wił brygadier połowy Borek. 
— Ale co będzie, Jeśli trakto
rzysta zawiedzie? Zobowiązu
jemy się podnieść plony o 
2—4 q z ha. W tym celu mu 
simy stosować nowe zabiegi 
agrotechniczne. Trochę wie
my Jak to robić. Aby Jednak 
zobowiązanie było wykonalne, 
potrzebna jest nam pomoc a- 
gronoma.

W tych dniach organizacja 
partyjna w POM, omawiając 
rozwój współzawodnictwa, po
wzięła taką decyzję:

— Osiągnięcia gospodarcze 
spółdzielń w dużej mierze za
leżą od pracy POM-u. Spół
dzielcy nie wykonają w pełni 
6wych zobowiązań, Jeśli nie 
pomogą lm w tym traktorzy
ści I agronomowie. Trzeba 
więc, by podejmowali oni zo
bowiązania wspólnie z tymi 
spółdzielniami, w których pra 
cować będą cały rok.

GLĘDOWO RZUCA 
WEZWANIE

10. II. na naradzie społecz
ne] POM, spółdzielcy z Ględo 
wa odczytali swe wezwanie. 
Zobowiązania ich dotyczyły 
podniesienia wszystkich dzie
dzin zespolowei gospodarki, 
zmierzały do przekroczenia 
planowych zadań, mówiły ja
kimi metodami będą praco
wać, by osiągnąć wyższa wy- 
dalność w hodowli I produkc|I 
roślinnej. Spółdzielcy pisali 
również:

Wzywamy do współzawod

nictwa wszystkie spółdzielnie 
powiatu, a szczególnie spół
dzielnię w Dębnicy, którą pro
simy o podpisanie z nami 
umowy o współzawodnictwie.

Wezwanie Ględowa zostało 
podlęte. W następnych dniach 
traktorzyści, agronomowie z 
POM-ów uczestniczyli w ze
braniach spółdzielców. Na pod 
stawie Ich zolwwlązań — po
dejmowali ewo|e. Spółdzielnie 
wzywały siebie wzajemnie do 
współzawodnictwa, wybierały 
trójki kontrolne. Krzemienie
wo postanowiło współzawodni
czyć z Slerpowem. Krępsk z 
Przechlewem. Stołczno z Brze 
ziem...

Po podsumowaniu zobowią
zań wszystkich spółdzielń oraz 
pracowników POM. POM w 
Człuchowie podpisał umowę o 
współzawodnictwie z POM-em 
w Sławnie.

Komisja współzawodnictwa 
z POM-u w Sławnie co mie
siąc kontroluje wykonanie zo
bowiązań przez POM w Człu
chowie I odwrotnie — komisja 
z Człuchowa raz w miesiącu 
kontroluje pracę POM-u Sław
no.

Wzajemna kontrola mobili
zuje do zwiększenia wydajno
ści pracy, daje możność wy
miany doświadczeń 1 pomocy.

— Ostatnio — opowiada to
karz tow. Czesław Gomuła — 
komisja ze Sławna stwierdziła, 
że nie wyremontowaliśmy kil
ku maszyn. Do maszyn brak 
było części, które, Jak 61ę oka
zało, Sławno wyrabia we wła
snym zakresie. Na odwrót — 
Sławno nie miało - części, któ
rych my wiele mieliśmy w za
pasie. Pomogliśmy więc sobie 
nawzajem I maszyny w oby
dwóch POM-ach zostały wyre
montowane.

W rezultacie współzawodni
ctwa załoga człuchowska re
mont maszyn do siewów ukoń
czyła 14. II. — tzn. na 9 dni 
przed terminem, traktorzyści 
Już 10. IV. wykonali plan o- 
rek. POM utrzymuje w ciągłej 
gotowości 95 proc, ciągników.

SYSTEMATYCZNIE 
KONTROLOWAĆ 

I POMAGAĆ

W POM-le stoi duża tablica 
współzawodnictwa. Wypisane 
są na niej zobowiązania bry
gad traktorowych i przebieg 
Ich wykonania. Od razu widać, 
która brygada przoduje 1 któ
ra zostaje wtyle.

Oto na przykład „coś nie 
szło" w brygadzie Lipskiego. 
Nie wykonując swego planu u- 
trudnlała ona realizację zobo
wiązań w spółdzielniach. Or
ganizacja partyjna zaintereso
wała się jej pracą, pomogła w 
usunięciu trudności. Teraz bry 
gada Lipskiego przekracza 
plany.

Albo trójka kontrolna ze

Nowopowstała spółdzielnia pro
dukcyjna w Ramlewle, gm. Ro- 
buń, wkroczyła na tory wzorowej 
pracy. Stosunek spółdzielców do 
pracy charakteryzuje najlepiej 
przebieg kampanii wlosenno-slew- 
nej.

Nasza spółdzielnia — mówią jej 
członkowie — postawiła sobie za 
punkt honoru przekonać chłopów 
Indywidualnych o wyższoćcl go
spodarki zespołowej nad gospo
darką Indywidualną.

Członkowie Rolniczego Zespołu 
Spółdzielczego w Ramlewle od 
pierwszego dnia powstania spół
dzielni (w końcu lutego) wprowa 
dzill konie do wspólnej stajni 1 
zaopatrzyli je w paszę. Wniełlt 
również wkłady na obsianie ziemi 
| zasadzenie ziemniaków. Przystą 
pili natychmiast do remontu siew 
nlków zbożowych I nawozowych, 
dzięki czemu mogli je użyć w 
planowanym terminie.

Z małymi wyjątkami, wszyscy 
członkowie spółdzielni systema
tycznie wychodzili do pracy. Czę
sto pomagali im w pracy syno
wie, zwłaszcza w zasiewach 1 bro
nowaniu. Dlatego też akcja wlo- 
senno-slcwna zakończona została 
już w dniu 18 kwietnia całkowi
cie.

ZUkwldowallżmy Jednocześnie 
18 ha odłogów, które obslallżmy 
owsem 1 mieszanką strączkową. 
Przygotowaliśmy także ziemię pod 
sadzeniaki przez podorywkę, sprę 
Żynowante I bronowanie. Rozpo- 
częUSiny ją nawozić.

Chłopi ZSL-owcy u boku PZPR-owców 
razem z całq klasę robotniczą 

godnie uczczą radosne Święto 1-Maja
W roku bieżącym masy 

pracujące całego świata ra 
czele z narodami Związku Ra
dzieckiego po raz 64 obchodzą 
Święto 1 Maja jako dzień 
międzynarodowej solidarności 
mas pracujących.

Obchodząc Święto 1-Maja 
polski lud pracujący pamięta 
Jak na przestrzeni tych lat 
wraz z historycznymi przemia
nami, Jakie dokonały się w na
szym narodzie 1 państwie, 
zmieniła się gruntownie Jego 
treść. Zarówno w okresie car
skim I kajzerowsklm Jak i w 
okresie międzywojennego 20- 
lecla obszarnlczo-kapltallstycz- 
nej Polski, Święto 1 Majowe 
było dniem protestu, buntu I 
walk] mas pracujących przeciw 
ko ustrojowi krzywdy 1 wyzy
sku.

Również w masach chłop
skich dojrzewała decyzja rady
kalnego rozwiązania sytuacji, 
piątego chłopi niejednokrotnie 
wbrew swym „górom" ludow
cowym wychodzili solidarnie z 
klasą robotniczą na manifesta
cje 1-MaJowe, widzą w klasie 
robotniczej Jedynego, bszkom
promisowego bojownika o peł
ne wyzwolenie mas. Szezegól- 
nle młodzież „Wiciowa" nie wi 
dząc dla siebie w ustroju kapi
talistycznym żadnych perspec- 
tyw lepszego Jutra, brała czyn
ny udział w tych obchodach 1 
demonstracjach.

Udział chłopów w Święcie 
1-Maja hartował ich 1 podnosił 
poziom świadomości klasowej, 
przybliżał do klasy robotniczej 
1 cementował rodzący się ży
wiołowo sojusz robotnlczo-chło 
pakt.

W okresie krwawej okupacji 
hitlerowskiej, mimo zdradzie
ckiej propagandy londyńskie) 
prawicy ludowej i jej agentu
ry krajowel spod znaku mlko- 
łajczykowsklego PSL, zacie
śniał się 1 krzepnął sojusz pra 
cujących chłopów z klasą ro
botniczą w trudnych warun
kach działalności konspiracyj
nej 1 walki partyzanckiej, pro 
wadz.onej pod kierownictwem 
PPR przez Gwardię Ludową, 
a następnie przez Armię Lu
dową.

Po wyzwoleniu kraju przez 
bohaterską Armię Radziecką 
1 Wojsko Polskie 1 po powsta
niu Polski Ludow’eJ — Swlę'0 
1-MaJowe nabrało odmienne
go charakteru, 6tało się ono 
dniem radości I wesela z odnie 
słonych zwycięstw. '

Chłopi pracujący wojewó
dztwa koszalińskiego wiedzą 
Jak szybko rośnie uprzemyslo 
wlenle naszego kraju 1 mecha 
ntzacla rolnictwa, lak rozwija 
się oświata 1 kultura na wsi. 
Pamiętają oni. że dzięki pomo
cy państwa ludowego w kre
dytach. ziarnie siewnym. In
wentarzu żywym, stall się peł
nymi gospodarzami na prasta
rych ziemiach ojczystych.

Uczciwie pracujący chłopi 
naszego województwa wiedzą, 
że podstawa dobrobytu mas 
pracujących Jest stałe l syste 
matyczne podnoszenie produk
cji rolnej przez wykorzysty
wanie miejscowych rezerw, 
racjonalne nawożenie 1 upra
wę roli, likwidację odłogów, 
zwiększenie Ilościowe i pole 
pszenle Jakości hodowli, kon
traktację płodów rolnych. 
Wiedzą że najlepszą I Jedyną 
drogą do dobrobytu I kultury 
Jest organizowanie nowych i 
umacnianie Istniejących spół
dzielń produkcyjnych Wiedza, 
że ich pierwszym obowiązkiem 
wobec klasy robotniczej Jest 
terminowe wykonywanie obo 
wiązkowych dostaw

Dla uczczenia Święta 1 Ma
ja obok PZPR-owców, chło
pi ZSL-owcy 1 bezpartyjni 
za przykładem klasy robotni
czej pode|mu|a 1 wykonują zo
bowiązania. I tak zobowiąza
nia produkcyjne podjęli chło
pi w 867 gromadach, z tego z 
inicjatywy kół 1 członków ZSL 
w 165 gromadach.

M. ln. na wniosek koła ZSL, 
gromada Mlelenko pow Ko
szalin, dla uczczenia Pierwsze
go Maja postanowiła wyre
montować 1.600 m drogi I 
spłacić zaliczkę na podatek 
gruntowy w m-cu kwietniu w 
100 proc.

Koło ZSL w Porzeozu pow. 
Sławno postanowiło wybudo
wać most na rzece Grabówka, 
którego wartość wyniesie 
4.500 zł.

Docenlafąc znaczenie zwlęk 
ezenla areału upraw, z Inicja
tywy koła ZSL — członkowie 
spółdzielni produkcyInel w 
Przybysławlu pow. Kołobrzeg, 
postanowili dodatkowo zaorać 
t obsiać 12 ha odłogów, a 
spółdzielcy w gromadzie Milo- 
brzeg 10 ha odłogów, co przy

czyni się d» zwiększenia Ilo
ści zboża towarowego. » tym 
samym wpłynie na dalsze pod
niesienie wysokości dniówki 
□brachunkowel.

Szczególna troskę e wykona 
nie zobowiązań wykazali człon 
kowle koła ZSL w spółdzielni 
produkcy Inel Szydłowo pow. 
Wałcz, edzle przed wiosenną 
akcla siewna zobowiązano się 
zakończyć siewy w 10 dniach. 
Zobowiązanie wykonano na 
dzień przed terminem, tj. 4 
kwietnia.

Dla uczczenia I-go Ma|a 
spółdzielcy w Szydłowie r.a 
czele z KcHowicklm przystą
pili do remontu chlewni na 
100 sztuk trzody, co dało spół 
dzielni około 20 000 zł t> 
szczednoścl. Poza tym spół
dzielcy bez zaliczenia dniówek 
obrachunkowych wyzblerall 
na 140 ha kamienie, które 
beda wykorzystane do remon
tu dróg, budynków 1 do bruko
wania bazy spółdzielczej. Dba- 
lac o rozszerzenie produkcji 
spółdzielczej — zakupili 10 kg 
narybku karpia 1 zaryb'11 miel 
scowy staw.

W trosce o rozwój hodowli 
1 zapewnienie bazy paszowej, 
szereg gromad 1 spółdzielń oro 
dukcv|nvch wykonuje w ra
mach podlętych zobowiązań 
pierwszomajowych roboty me- 
lloracv|ne.

W myśl wskazań VII Ple
num KC PZPR 1 Pr«zeaa Ra
dy Ministrów Bolesława 
Bieruta, chłopi pracujący n- 
macnlala epó|nlę ekonomiczną 
miedzy miastem a wsią. wvko- 
nulac swoje obowiązki wobec 
państwa z nadwyżką 1 przed 
terminem.

Głęboki ból laki ogarnął aer 
ca całei postępowei ludzkości 
na wiadomość o śmierci Towa
rzysza Stalina, chłopi naszego 
wolewództwa za przykładam 
klasy robotniczel przektiwafą 
w czyn. Rozszerzała współ
zawodnictwo I podelmują zo- 
lx>wlazanla produkcy|ne. dzię
ki którvm każdy tydzień, każ
dy dzień, każda godzina przy
nosi nam wielkie osiągnięcia 
w dziedzinie gospodarczej 1 po 
litycznej.

Dzięki mądrej polityce 
PZPR i Rządu Ludowego chlo 
pt naszego wolewództwa coraz 
glęblei rozumieją wielkie ce'e, 
które streszczała etę w sło
wach - POKÓJ — SOCJA
LIZM. — Rozumieją Ie cele 1 
walczą o Ich realizację.

Na Wartach 1-Majowych
sklego Nr 2 Taganrosklch Za
kładów Metalurgicznych lm. 
Andrejewa zobowiązała 61ę w 
ciągu 4 miesięcy wyproduko
wać tysiące ton stall ponad 
plan. Tow. tow. Lesnoj. Lew- 
czenko, Barabasz 1 inni co
dziennie przekraczają normy 
wytopu 6tall.

Hutnicy zakładów „Zaporoż- 
6tal“, tow. tow. Jaktmenko, 
Martynow 1 Nlebyllcyn przed
terminowo wykonali zadanie 
na I kwartał i wyprodukowali 
około 3.500, ton stall ponad 
plan. Obsługiwany przez nich 
piec nr 10 pracował osiem mle 
slęcy bez remontu. W ciągu 
tego okresd wykonano 657 wy
topów, gdy tymczasem w in
nych plecach wykonano najwy 
żej 400 wytopów. Przy wszyst 
kich wytopach nowatorzy zna
cznie wyprzedzili harmono
gram. Załoga pieca nr 10 zobo 
wlązaia się wyprodukować po
nad plan roczny 25 ty9. ton 
stall zamiast 15 tys. ton wy
mienionych w poprzednim zo
bowiązaniu.

Współzawodnictwo Pierwszo 
majowe^-jest dowodem troski 
ludzi radzieckich — gospoda 
rzy produkcji socjalistycznej— 
o zwiększenie wydajności pra
cy. o 6tały wzrost produkcji, 
stanowiący — Jak uczy Lenin 
1 Stalin — kardynalny waru

nek zwycięstwa nowego ustro 
Ju społecznego.

Poważne zobowiązania w za 
kresie zwiększenia wydajno
ści pracy 1 obniżenia kosztów 
własnych produkcll podjęli 
pracownicy przemysłu Mo
skwy i obwodu. Zobowiązali 
się oni: 1) wykonać do 20 gru
dnia plan roczny. 2) drogą 
obniżki kosztów władnych i 
lepszego wykorzystania fun
duszów podstawowych 1 obro 
towych zaoszczędzić 200 tys. 
rubli, co najmnlel 15 tvs. ton 
metalu, 75 tys, ton umowne
go paliwa ltd.

Cenną Inicjatywę w walce o 
wykonanie zołiowlązań wyka
zali nowatorzy kombinatu 
„Trechgomaja Manufaktura", 
pomocnicy majstrów — Mlko- 
lai Rumlancew, Natalią Bukl- 
na. Marla Bleławlencewa oraz 
drukarz tkanin — Sawa Bała- 
szow: zalnlclowall oni współ
zawodnictwo o maksymalne 
zredukowanie strat produkcyj
nych, o oszczędnieIsze zużywa 
nie barwników, zmnlelszenle 
Ilości odpadków, o lepsza or- 
ganlzacle pracy, zwiększenie 
wydalnoścl urządzeń ltd. 
Współzawodnictwo to objęło 
wszystkie oddziały kombinatu.

Ostatnio cały kra) radziecki 
obiegła wiadomość o nowej, 
wspanlalel Inicjatywie robotni 
ków moskiewskich; wlóknlarki

Fabryki Kupawlńsklet — E. 
Charkowa 1 M. Żylina zalnlcjo 
wały walkę o przekroczenie za 
dań planu pięcioletniego bez 
zużycia dodatkowych surow 
ców 1 materiałów. Inicjatywa 
robotnic kupawlńskich zna
lazła żywy oddźwięk wśród 
pracowników przemysłu lek 
kiego w ZSRR. Do współza
wodnictwa przystąpiły tysiące 
brygad zakładów produkcyj
nych Moskwy. Leningradu, 
Iwanowa, Kalinina, Kirowa, 
Rygi i Innych miast. Oslągnię 
to już poważne wyniki. Tak 
np. przeciętna produkcja tka
nin w Iwanowskim Kombina
cie Czesankowym wzrosła o- 
statnlo o 1.500 m na dobę. Za 
łoga kombinatu wyprodukowa
ła w I kwartale przeszło 200 
tys. m tkanin ponad plan. Za 
przykładem nowatorów prze
mysłu włókienniczego poszły 
również inne gałęzie przemy
słu.

Przyspieszają temrx> pracy 
budowniczowieHydrowęzła Ku| 
by6zew»klego. Nowe sukcesy o- 
slagają budowniczowie Kachow 
sklej Elektrowni Wodnej, gdzie 
obecnie wykonuje się robo
ty be ton fańskie. Budowniczo
wie tel elektrowni zrewldowa 
U podlęte zobowiązania I obec 
nie współzawodniczą o to, by 
do końca roku ułożyć 450 
tys. mi betonu — czyli o 40 
tys. ms więcej, niż przewidy
wało zobowiązanie pierwotne.

Można by przytoczyć mnó
stwo przykładów szeroko roz
winiętego wśród ludzi radzie
ckich poczucia odpowiedzialno 
ścl za wykonywana pracę Ro
botnicy, chłopi | Inteligencja 
ZSRR pracują z ogromnym en
tuzjazmem I ofiarnością, wie
dza bowiem, że Ich wydajna 
praca jest źródłem mocy 1 po
tęgi oańs*wa socjalistycznego, 
lest podstawa dalszego wzro
stu dobrobytu I poziomu kul
tury narodów radzieckich.

L. Sołowlow

Stefan Majtczak
przewodniczący WKW 
.ZSL w Koszalinie



Zakłady produkcyjne Słupska 
przed 1 Maja

Na naszych ekranach

Co, gdzie9 kiedy?

Ważniejsze telefony
Pogotowie Ratunkowe — tel. nr 

500.
Strat Pożarna tel. nr 08.
Komisariat Miejski MO, tel. nr 

637.
Zegarynka, tel. nr 88.

Dyżury
SZPITAL

Szpital Miejski, ul. Fałata 3. 
tel. 215.

APTEKA
Apteka Społeczna nr 11 — ul. 

Armii Czerwonej 1. tel. 187.

Ambicją załóg fabryk słup
skich jest przywitać dzień 1 
Maja jak największym dorob
kiem produkcyjnym. Aby tego 
dokonać, robotnicy słupscy 
podjęli wiele zobowiązań dłu
gookresowych 1 stanęli na War 
tach 1-MaJowych.

W wyniku realizacji zobo
wiązań, pełnionych na Wartach 
1-MaJowych niektóre działy po 
szczególnych zakładów wysoka 
I przedterminowo zrealizowa
ły swoje plany. Tak np. dział 
okleln 1 obłogu SFM zameldo
wał Już 22 kwietnia wykona-

„Trzy opowieści"

nie nlanu w ponad 120 pro
centach; 6kładalnla okleln wy
konała plan miesięczny 23 
kwktnla.

Również niektórzy technicy, 
Jak np. Cezary Slerackl zrea
lizowali Już podjęte przez nich 
zobowiązania. Projekt uspra
wnienia, polegający na skon
struowaniu specjalnej formy 
do wyrobu części stołów okrą
głych, pomysłu Sleracklego 
został zatwierdzony 1 będzie 
wprowadzony do produkcji. 
Brygadzista narzędz.iowni SFO 
Arnols, Achllle Już w pierw
szych dniach wykonał przy
rząd do gwintowania otworów 
w kołnierzach 1 pokrywach, 
do czego się zobowiązał dla 
uczczenia 1 Maja, a kiedy w 
dziale oczyszczalni pękł bęben, 
uniemożliwiając tym załodze 
wykonanie jej zadań natych
miast go naprawił.

Bardzo dobrze wywiązały 
się z podjętych zobowiązań 
grupy elektryków.

Mimo dużych trudności, wy 
nlkających z niedostateczne! 
Ilości spawaczy w Fabryce Na 
rzędzj Rolniczych, dział ten 
pracuje w okresie plerwszoma 
jowym znacznie lepiej niż po
przednio. Niektórzy spawacze. 
Jak np. Ryszard Chodorowski, 
Józef Łakomy, Władysław 
Zblewskf osiągają 160 — 180 
proc, normy.

Zaznaczyć należy, że wydaj
ność pracy spawaczy wzrosła 
znacznie od czasu dyscypllnar 
nego usunięcia z zakładu bume 
lantów 1 obiboków — Ryszar
da Smolińskiego 1 Kalinowskie 
go, którzy źle oddziaływali na 
młodzież.

W odlewni SFO, formierz 
Zygmunt Fronaszczyk do poto 
wy kwietnia zobowiązanie swe 
realizował słabo. Pod wpły
wom rozmów z towarzyszami 
partyjnymi znacznie wzmógł 
wydajność pracy 1 zobowiąza
nie wykonuje teraz sumiennie.

1 KOŁOBRZEG
„WYBRZEŻE*' — Strefa zachód 

nia*‘ — prod. węgierskiej.
Seanse 17 1 19.

SŁAWNO
„SŁAWA" — „Niezapomniany 

rok 1919" — prod. radź.
Seanse 17 i 19.

Odczyt
„1 Maja — Świętem mas pracu

jących*' — odczyt o godz. 18 w 
Woj. Klubie TPPR w Koszalinie.

Po odczycie film prod. radź. 
„Czerwony Krawat**.

Kino
KOSZALIN

„NOWA HUTA" — „Trzy opo
wieści" — prod. polskiej.

Seanse 18 1 20.15.
„MŁODA GWARDIA*' (Rokosso- 

wo) — „Zahartowani" — prod. 
czeskiej.

Seans 20.

SŁUPSK
„POLONIA" — „Uczniowski 

rewir" — prod. czeskiej.
Seanse 16, 18 1 20.

W czynie produkcyjnym, po 
przedzającym Święto 1 Maja 
doskonałe wyniki osiągają ró
wnież kobiety 1 młodzież.

W Fabryce Narzędzi Rolni
czych, zespół kobiet zatrudnio 
nych w malarni osiąga wyso
kie normy. Wśród przodownic, 
które przyczyniły się do przed 
terminowego wykonania planu 
tego działu, na szczególne wy 
różnienie zasługują: Helena 
Kaźmlerska 1 Sabina Gratftas. 
W dziale rdzeniami Słupskie] 
FSO, która Już 25 kwietnia 
zameldowała wykonanie planu, 
przodownice pracy Anna Krau 
6e. Teresa Bednarek, Helena 
Kawęcka, podnosząc nleustan 
nie swoje kwalifikacje, dają 
produkcję coraz wyższej Jakoś
ci.

Dobrze pracują dziewczęta 
w składalnl okleln 1 kobiety w 
polerowni SFM; brygady mło
dzieżowe w tych zakładach o- 
61ągają na Wartach Pierwszo
majowych wspaniałe wyniki. 
Np. Jan Knapik z warsztatów 
mechanicznych FSO 061ąga 
400 proc, normy, Jarosław Po 
t rykną przy wiertarkach 
(SFNR) — 220 proc., Jan Pasz 
talewlcz 1 Stanisław Cholewiń
ski z oddziału II SFM po 200 
proc.

Na fali pierwszomajowych 
zobowiązań wyrośli nowi przo
downicy pracy, niedawno przy 
Jęci w szeregi kandydatów 
PZPR: Czesław Sokołowski 1 
Józef Urbanowski z montażu 
na oddziale głównym 1 wielu 
Innych.

Twórczy entuzjazm robotni
ków Słupska, ich radość z Ja
ką witają Pierwszomajowe 
Święto znajduje 6wóJ pełny wy
raz w realizacji zobowiązań 1 
Wart 1-Majowych w wykony
waniu 1 przekraczaniu planów 
produkcyjnych — dla umocnię 
nia 1 rozkwitu Ludowej OJczy 
zny.

W dniu dzisiejszym, na ekran kina „Nowa Huta" w Ko
szalinie wchodzi nowy film produkcji polskiej pt. „Trzy 
opowieści".

j. Jest to następny, po „Dwóch brygadach" Iilm polski, 
zrealizowany przez młodych filmowców, wychowanków 
Państw. Szkoły Filmowej w Łodzi.

Film „Trzy opowieści" śmiało podejmuje aktualne pro
blemy naszej rzeczywistości. Opowiada o życiu młodzieży , 
chłopców i dziewcząt wychowanych w szeregach Powsze
chnej Organizacji „Służba Polsce".

Film ten, Jak mówi już o tym sam jego tytuł, składa się 
z trzech nowel — opowieści, które wspólnie stanowią 
jednolitą, dobrze skomponowaną całość odzwierciedlając 
jeden doniosły problem — sprawą wychowania nowego 
człowieka.

Pierwsza część filmu wprowadza na teren budowy 
Nowej Huty, gdzie grupa młodzieży, gorąco oddana swojej 
pracy, natrafia na tajemniczy sabotaż. Głęboko odczuwając 
jego skutki uczy się, że tworzyć 1 budować można tylko w 
ciągłej walce z wrogiem, czujnie strzegąc dzieła własnych 
rąk.

Druga część pokazuje, jak grupa chłopców próbuje zwią
zać swojego kolegę z kolektywem. W trzeciej części akcja 
rozgrywa się na wsi, wokół założenia spółdzielni produk
cyjnej;

W dniu 1-Majowego Święta mieszkańcy Koszalina z 
radością powitają ten nowy, polski film. ......

2 tys. sportowców 
weźmie udział w pochodzie 1-Majowym 

w Koszalinie
Jutrzejszy dzień, Święto l 

Maja będzie masową manife
stacją całego naszego społe
czeństwa n~ cześć pokoju l 
przyjaźni między narodami, 
na cześć międzynarodowej so
lidarności mas pracujących ca 
lego świata. W pochodach 
1-Majowych nie zabraknie I 
sportowców.

W naszym województwie, 
uroczystości centralne odbędą 
się w Koszalinie. Tutaj też zo
baczymy elitę naszych spor
towców, reprezentację wszyst
kich zrzeszeń 1 plonów sporto
wych. W pochodzie pójdą czo
łowi działacze, najlepsi wyczy 
nowcy z mistrzem Polski Ko
narzewskim na czele. Za dzia 
łaczaml f mistrzami okręgu 
maszerować będą członkowie 
SKS-ów, Zrywu, LZS-ów, 
Gwardii. Budowlanych, Spój
ni, Ogniwa, Startu, Kolejarza, 
KS-u, Llgj Morskiej, LPZ-tu 1 
Ligi Lotniczej. Kolumnę spor
towców zamykać będą członko 
wie PZM kolarze 1 motocykli
ści.

Występ sportowców w po
chodzie 1-Majowym zapowia
da się niezwykle okazale. W 
kolumnie zobaczymy bowiem 
około 2000 o6Ób.

Po południu w kilku punk
tach miasta odbędzie 61ę sze
reg ciekawych Imprez sporto
wych.

Na boisku bocznym obok

W III Lidze...
...w ub. niedzielę uzyskano 

następujące wyniki: Gwardia 
(Słupsk) — Budowlani (Człu
chów) — 4:2 (2:0), Flota (Gdy 
nia) — Gwardia (Gdańsk) — 
1:0 (0:0), Kolejarz (Gdańsk) — 
Unia (Inowrocław) — 3:0 (0:0), 
Stal (Gdańsk) — Kolejarz (Byd 
goszcz) — 1:1 (1:1), Stal (Na
kło) — Koiejarz (Toruń) — 
1:6 (1:1).

TABELKA

Wszystkie drużyny rozegra
ły Już po 6 spotkań.

stadionu Spójni wystąpią siat
karze, siatkarki 1 koszykarze 
z kilku zrzeszeń. Początek 
turniejów w siatkówce 1 ko6zy 
kówce o gcdz. 15-ej. O tej sa
mej godzinie wystąpią także 
lekkoatleci. Zobaczymy Ich w 
konkurencjach biegowych: 
100 m, 800 m, 3000 m, szta
fecie olimpijskiej oraz 4 x 100 
mężczyzn 1 kobiet.

Ogodz. 14-ej na rynku wy
stąpią czołowi pięściarze. W 
poszczególnych walkach zoba
czymy finalistów indywidual
nych mistrzostw wojewódz- 
twa rozegranych w ub. mie
siącu. i

Również motocykliści wy
stąpią z ciekawym progra
mem. O godz. 16-eJ na bocz
nym bol6ku wystąpią oni w 
spotkaniu piłkarskim na moto 
rach oraz w Jeździe zręczno
ściowej. tzw. gymkhana.

O godz. 17-ej na boisku pił
karskim rozegrane zostanie In
teresujące spotkanie pomiędzy 
Gwardią Słupsk, a jej imien
niczką z Koszalina.

W ramach łączności miasta 
ze wsią trzy drużyny piłkar
skie z K<- zallna wystąpią w 
dniu 1 Maja na terenie kilku 
gromad naszego wołewództwa

Uwaga ping-pongiści
Koszalina

W nadchodzącą sobotę I nie 
dzielę odbędą się w Koszali
nie indywidualne mistrzostwa 
miasta w tenisie stołowym.

Zgłoszenia zawodników 
przyjmuje MKKF do piątku 
tj. 1 maja w godz. 10 — 
14-tej. /

Cena
zwycięstwa

(55) ,
Gazetę? Ostatnio, to chyba trzy dni temu... Nie, cztery 

dni. Zresztą człowiek Już rachubę gubi. Dziś który?
— Dwudziesty tzósty!
— Zą Nysą czytaliśmy ostatnio... — przypomniał sobie 

wreszcie Bogdan.
— To o braciach Korczyńskich nie wiecie, co? Zginęli 

pod Nieskaml. Czołgiści. Wczoraj pisałam o nich... Prze
czytajcie!

Zostawiła na wozie parę gazet 1 szybko zeskoczyła na zie
mię.

— Czołem! — zawołała od drogi.
Przez chwilę było cicho. Ciężki, cebulasty zad konia pod

rygiwał miarowo. Księżyc wyślizgnął się i ożółcił drogę.
— Morowa, co? — odezwał się Franek.
— Niczego... — przytaknął Bogdan. Ciekaw Jestem co 

o tych Korczyńskich napisała. Pomyślcie: Jutro o nas będą 
czytać! Zerknij no Franek do gazety.

— Co będą zerkał. Ciemno przecież.
— Hej! Molenda! — krzyknął przed siebie Franek.
— Czego? — odburknął głos głuchy Jakby z dna beczki.
— Latarki pożycz na chwilę.
— A zakurzyć masz?
— Znajdzie się! .
— To przy łaź!
Franek dał nura w ciemność, aż się wóz zakolysał. W tej 

chwili po kolumnie na nowo przetoczył się zawodzący okrzyk. 
Znów tył nie mógł nadążyć i trzeba było odczekać. Soczyste 
cmokania dobyły się z nad nastroszonych końskich ogonów.

— Psia ich mać! Łazęgi sakramenckie. Przez nich to do 
us...nej śmierci będziemy jechać!

Franek wrócił z latarką, ale kapcluch miał pusty.
— Wszystko te brzdyle z trzeciej kompanii wycyganili! — 

uskarżył się żałośnie.
— To po coś dawał... Ech frajerze, frajerze...

tny wiatr przeciągnął w poprzek. Owionął Ich’ zapach pól 1 
końskiego nawozu.

Zbliżali 6ię do końca trasy. /
Karabiny maszynowe fastrygowały ciemność krótkim ter

kotem.
I co dalej? Czytaj! — dopominał się Fronczak — Zera 

będzie postój. Czasu mało... Skończ teraz!
Franek chwilę się drożył, źle było mu czytać -J w mdłym 

błysku latarki. t 1 1 *
— Dokończ ty, Bogdan! .
— Dawaj! Dokończę. ” ' *”’’
Wziął lampkę w garść 1 równym głosem ciągnął dalej:
.... Czołgi Korczyńskich wyszły naprzeciw stanowisk nie

przyjaciela 1 otworzyły silny ogień. Nawiązali walkę. Załoga 
Bronisława zniszczyła 5 cekaemów i 3 działa przeciwpancer
ne, Zygmunt zniósł pluton „pięściarzy" 1 4 działa przeciw
pancerne, czołg Bronisława podpalił wieś 1 rozbił baterię 
niemieckiej artylerii. Ostrzellwując się gęsto, wdarli się do 
wsi. Ale Niemcy wyleźli z kompanią „Tygrysów" 1 zaatako
wali Korczyńskich. Rozpoczął się pancerny pojedynek: wal
ka czołgów z czołgami!

Zaskoczeni Niemcy wezwali do pomocy działa szturmowe. 
Bracia walczyli z niezwykłą zaciętością. Na Korczyńskich 
skierował się ogień z dziesiątków dział. Przewaga nieprzyja
ciela była zbyt wielka, by mogli ocaleć.

Pierwszy zapalił się czołg najstarszego Zygmunta. Załoga 
wyskoczyła, próbując ugasić płomienie. Ogień kaemów skosił 
ją Jednak co do jednego.

Na widok płonącego czołgu Zygmunta, bracia skierowali 
ogień w stronę „pięściarzy". „Tygrysy" atakowały w dal
szym ciągu, choć dwa z nich dymiły Jak pochodnia. Wkrótce 
zapalił się czołg Bolesława. Załoga Jednak nie rezygnowała 
z walki do końca. Umilkła dopiero, gdy w czołgu zaczęły 
rozrywać 6ię pociski. Ogień dostał się do komory z amuni
cją. Spalili się wszyscy.

Pozostał jeszcze czołg Bronisława. Był to brat najmłodszy, 
ale najbardziej zawzięty. Trafił jeszcze Jednego „Tygry
sa", ale ukryty „pięściarz" zapalił pociskiem silnik Jego 
czołgu. Walka trwała dalej, dopóki ogień nie wtargnął do 
komory.

Plutonowy Bronisław z opaloną głową I zranionymi ręka
mi wydostał sle z czołgu. ..

(e. d. n.)

JERZY KORCZAK — Jednemu nasypałem na gazetę, to 1 reszta się przymó- 
wiła. Co miałem robić?

...Fronczak siedział milczący 1 nie mieszał się do rozmo
wy. Nachylił swą Jakby z drzewa wyciosaną twarz nad lej
cami i trwał w tępo sennym nastroju.'

— Co ci Jest? — spytał go Franek. — W tyłek patrzysz 
koniowi, ani się słowem nie odezwlesz...

— Co ma być? Nic ml nie Jest.
r — Melancholia mu sle wylewa z serca! — wtrącił Bogdan. 
— Przysunął się bliżej Franczaka — Dziwne w nim uczucia 
wywoływał ten ledwo piśmienny chłop zza Buga. Był niby 
bomba zegarowa z mechanizmem nieco przestarzałym, ale 
wciąż czułym Jak sejsmograf. Gdy siedział teraz z opuszczo
nymi barkami, zdawało się, że lada chwila wybuchnie cięż
kim, chłopskim lamentem. Każdy dzień frontu wyżłabiał w 
nim szeroką rysę. Rysą tą, Jak korytem, spływały mu do ser
ca i rozumu nowe doświadczenia. Przeżuwał je wolno, Jak 
krowa codzienną paszę.

— Ludzi ml żal — stęknął naraz ciężko Fronczak — Zwla- 
glna Nowackiego, Rembacza, Burakiewlcza... Ktoby zliczył. 
Wyginęło narodu, oj wyginęło... Przed samym końcem... 
Zęby ich wszystkich — zachłysnął się czadem swego żalu — 
żeby ich grom spalił! I tych co Nowackiego ukatrupili 
i tych... Koniec zdania utonął w pokrzykiwaniach. Działa 
zaczęły się ślizgać krótkimi wstrząsami, wozy skrzypnęły — 
kolumna ruszyła naprzód.

Fronczak skupił uwagę na powożeniu; droga opadała w 
dół, trzeba było co chwila zakręcać hamulec.

— Przeczytaj o tych czołgistach! — podjął po chwili Bog-

Gazeta zaszeleściła, przyćmione światło Molendowej latar
ki opadło wąską smugą na papier. Franek odchrząknął, otarł 
okulary o rękaw płaszcza:

.... Jedna z kompanii czołgów otrzymała rozkaz rozpozna
nia sil nieprzyjaciela w rejonie Nlesky. Dla wykonania to
go zadania zgłosili się na ochotnika czołgiści plutonu chorą
żego Millera.

Pluton chorążego Millera znany jest w całej Brygadzie. 
Wszyscy nazywają go plutonem trzech braci. Trzy czołgi bo
wiem prowadzone były przez braci nazwiskiem Korczyńscy. 
Najmłodszy wiekiem, a najstarszy stopniem — plutonowy 
Bronisław miał lat 19, Bolesław — 21, a Zygmunt 23..."

Droga z lewej 6trony odsłoniła się. Las urywał się, wllgc-
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KRONIKA 
KOSZALINA

Motocykliści
Słupska
otworzyli sezon

W ub. niedzielę motocykliści 
słupscy otworzyli sezon raldem 
motocyklowym, w którym wzięło 
udział 30 zawodników, w tym 3 
kobiety. Rald, długości 95 km z 
12 km jazdy terenowej, ukończy
ło 28 zawodników, zdobywając 
23 medale złote, 4 srebrne 1 1 brą 
zowy. Spośród startujących na 
SHL kobiet złote medale zdoby
ły Z. Rejman i K. Nałęcz.

Organizacja zawodów sprawna.
A. P.

Kolejarz Toruń 9 22:7
Stal Gdańsk 9 24:8
Kolejarz Bydgoszcz 9 16:6
Kolejarz Gdańsk 9 13:5
Flota Gdynia 7 9:9
Gwardia Slunsk 7 14:14
3udowlani Człuchów 3 6:15
Stal Nakło 3 8:22
Unia Inowrocław 3 7:20
Gwardia Gdańsk 1 4:17


